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NAJŚMIESZNIEJSZY 
STRAJK 


Powstał do walki otwartej naiól 
Izraela. Postanowił nie tylko zdobywać 
świat ale i bronić uparcie tego co już 
opanował. Na znak protestu w obronie 
swych zdobyczy — zastrajkował. 

Bez karykad coprawda, bez „cezer 
wonego”, bez komitetów strajkowych 
i bez wielkiego entuzjazmu, ale za- 
strajkował. 

Zdziwiły się „żydy” w Polsce całej, 
gdy przeczytały wezwanie władz swo: 
ich najwyższych o  proklamowanym 
strajku. Niejeden może pomyślał o tym 
chłopcu, który na złość ojcu odmroził 
sobie uszy. Ale rozkaz rozkazem Wy 
pełnić go trzeba. Tak każe solidarność, 
ta solidarność, która utrzymuje w je- 
dności żydów, żyjących w całym świa 
cie w rozproszeniu. 

Wyszedł na ulice miast kwiat naro” 
du izraelskiego, wyszła młodzież ży- 
dowska, by dopilnować zamykania 
sklepów, zakładów i biur żydowskich, 
by zmusić do strajku wszędobylską, 


lotaą, „czaraą” giełdę żydowską. | to 
na całe 3 godziny. 
Uk<arać Polaków. Niechaj widzą po 


tęgę narodu w zamkniętych sklepach, 
w których nic dostać nie można, chyba 
„od tyłu”. 

Bo zmyślny i praktyczny lud żydow 
ski umie pogodzić z ideami interes, 
jak tego dowodem żydowscy kāpita- 
liści, żydowscy milionerzy, którzy gło: 
szą hasła czerwone i dają moc pienię 
dzy na prasę wywiotową, na prokla- 
mowanie walki z kapitalizmem. 

A życie idzie swoją drogą. Młodzież 
polska nie chce siedzieć razem z ży: 
dami, nie chce mieć nic wspólnego z 
przewrotną duszą i naturą żyda. | to 
jej wolno i to jej bezsprzeczne prawo. 

l żydom wolno strajkować, wolno 
zamykać sklepy nie tylko na godzin 
kilka, ale na lata nawet całe. 

Ale jednej rzeczy im nie wolno. 

Nie wolno wołać na Świat cały o u- 
rojonej ich „krzywdzie”, nie wolno mo- 
bilizować opinii świata przeciw Polsce, 
nie wolno domagać się interwencji 
czynników obcych na rzecz położenia 
żydów w Polsce, jeśli ci żydzi, jak sa- 
mi to twierdzą przy każdej okazji, są 
obywatelami Polski. 

Odwoływania się obywatela polskie- 
go do zagranicy przeciw zarządzeniom 
państwowych organów rządzących to 
zdrada Państwa, to zbrodnia, która win 


ZBRATANIE KASZUBÓW Z ARMIĄ 


W Wejherowie odbyły się w ub. tygodniu uroczystości, 
armii hojnego daru ziemi kaszubskiej, a mianowicie wręczenie miejscowemu ba: 
talionowi morskiemu nowego sztandaru, oraz ofiarowanie wojsku 11 karabinów 
maszynowych, ufundowanych przez ludność kaszubską, które widzimy na zdjęciu 


na być ukarana surcwo aż do odebra 
nia obywatelstwa włącznie. 

Zydostwo krzyczy, żydostwo alarmu 
je przeciw Polsce cały Świat, ale kur- 
czowo trzyma się tej Polski, sądząc, że 
obecna akcja o uwolnienie Polski z 
przemocy żydów — to słomiany ogień, 
który zagaśnie za pierwszym podmu 
chem protestów międzynarodowej ży 
dowskiej finansjery. 


l tutaj żydy mylą się właśnie. Ten 
podmuch gróźb roznieca coraz więcej 
ogniska myśli twórczej, ogniska myśli 
odżydzeniowej w Polsce, ogniska któ: 
rych blask obejmuje coraz większe 
połacie Polski i wkrada się do takich 
nawet ustronnych okolic, w których 
nigdy dotychczas o kwestii żydowskiej 
nawet nie słyszano. 


Gwałt i alarmy żydowskie robią 
swoje. 
Budzą do walki z żydostwem tych 


wszystkich, którzy dotąd jeszcze uwa- 

żali żydów za lojalnych obywateli, a 

dzisiaj widzą, że jednak się pomylili. 
(R). 


związane z przekazaniem 


Polacy w Czechosłowacji 
wołają o prawa dla siebie 


W sejmie krajowym w Bernie prze: 
mawiał poseł Junga, który domagał się 
od władz czeskich imieniem ludności 
polskiej w Czechosłowacji zmiany sto: 
sunku miejscowych czynników cze- 
skich. 

„Traktujcie nas, jako ludzi — wołał 
poseł Junga — którzy mają prawo do 
pracy, chleba i miejsca pod słońcem. 
Dajcie nam to, co sami posiadacie, a 
my zmienimy nasz stosunek do was.” 

Poseł Junga zakończył swoje prze- 
mówienie w ten sposób: „Wierzę, że 
w Czechosłowacji zwycięży zdrowy po- 
gląd. Nikt w Europie nie zrozumiałby 
bowiem, że polskiej ludności odmawia 
się praw w państwie słowiańskim”. 

Przyszłość pokaże, czy poseł Junga 
miał podstawy do wiary w zmianę po 
lityki czeskiej, która dotychczas przy- 
najmniej, robi wszystko, by Polakom 
w Czechosłowacji obrzydzić życie i wy- 
narodowić ich. 
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Żydzi protestują 


przeciw ghetto ławkowemu 


Żydzi uparli się Nie chcą siedzieć 
na wyznaczonych im miejscach w wyż 
szych uczelniach, stoją podczas wykła- 
dów i pchają się koniecznie tam, skąd 
się ich wyrzuca. Ostatnio mobilizują 
przeciw nam cały żydowski świat finan 
sowy. „Nasz Przegląd” donosi, że głoś 
ny działacz żydowski, Wieze, organizu 
je ogólnoświatowy protest przeciw Pol 
sce z racji ghetta ławkowego. Widać 
stąd, że żydzi w obronie urojonych 
własnych praw gotowi są przeciw Pol. 
sce podburzać dalej cały Świat. Jest 
to zbrodnicza działalność antypaństwo- 
wa, która ma na celu ingerencję czyn- 
ników obcych w wewnętrzne sprawy 
Polski. Honor nasz i godność nasza 
muszą podyktować nam takie rozwią- 
zanie sprawy, które przekonałoby wszysi 


Co czeka żydów 


Donoszą o ponownym zaostrzeniu 
kursu antysemickiego w Niemczech. 
Pisma francuskie twierdzą, że uregulo- 
wanie sprawy żydowskiej w Niemczech 
nie spoczywa już w rękach rządu nie- 
mieckiego, ale jest wyłącznie zada 
niem niemieckiej partii narodowo so- 
cjalistycznej. 

Każdy „gauleiter” posiadał będzie w 
przyszłości wolną rękę w wydawaniu 
zarządzeń w sprawach żydowskich 

Twierdzą, że żydzi zostaną zmuszeni 
do noszenia „Żółtej łaty” na swych u- 
braniach. Aryjczykom pie wolno będzie 
brać udziału w pogrzebach żydowskich. 
Prasie niemieckiej nie wolno pisać o 


kich, a zwłaszcza międzynarodowe ży- 
dostwo, że kto chce mieszkać w Pol 
sce, musi Ją szanować i stosować się 
do Jej wymagań. 

Niezależnie od tego w ub. wtorek 
żydzi zorganizowali strajk od 9 rano 
do 12 w południe. Zamknięto sklepy i 
biura żydowskie, Szkoda, że tylko na 3 
gedziny. Taki strajk bowiem zawsze 
nas będzie cieszył. Bodaj żydzi zastraj- 
kowali na zawsze. Akcja strajkowa ży- 
dów była tylko zewnętrzna. Wielu kup- 
ców żydowskich handlowało „od tyłu” 
przy zamkniętych oficjalnie sklepach. 
Szkoda im było zarobku. | nic dziwne- 
go. Gdyby Polacy u nich nie kupowa- 
li, musieliby się żydzi wynosić od nas. 
l do tego musimy ich zmusić Zestraj- 
kujmy i nie kupujmy nic u żydów. 


w Niemczech 


stanowisku rządu niemieckiego w spra 
wie żydów, wolno podawać tylko obo 
wiązujące zarządzenia. Nie wolno też 
pisać o sytuacji żydów w Polsce. 

Sytuacja gospodarcza żydów w Niem 
czech jest katastrofalna. Niemcy posta 
nowili zlikwidować cały drobny han- 
del żydowski w ciągu najbliższych sześ 
ciu miesięcy. 

Zaając konsekwencję Niemców w 
przeprowadzaniu zamierzeń, można już 
dziś uważać handel żydowski w Niem. 
czech prawie za nieistniejący. A nasi 
żydzi na to nic. O Hitlerii ani słowa. 
Krzyczą tylko gwałtu na krzywdy, ja- 
kie dzieją się im w Polsce. 


Wszystkie narody arabskie 


przeciwko Anglii 


Przedstawiciele Arabów spotkali się 
na konresie panrabskim w Bejrucie, 
przybyli tam z Palestyny, Iraku, Syrii, 
Libanu, Hedżasu, Transjordanii i na 
wet Egiptu. 
+= Kongres rzucił hasło zjednoczenia 
wszystkich Arabów dla przeciwstawie: 
nia się Anglii, która krzywdzi Arabów, 
gdyż chce oddać żydom arabską Pa: 
lestynę. 

Hasło walki z Anglią trafiło do serc 
nietylko wszystkich Arabów, ale wo: 
góle do wszystkich  mahometan od 
afrykańskiego Marokka, po najdalsze 
zakątki Indyj angielskich. 


Groźny front źjednoczenia... 
Anglia, ktora była o wszystkiem do- 


skonale poinformowana, nie cofnęła 
się przed jednolitym frontem  fanaty- 
ków, gotowych do walki na śmierć i 


życie. Nietylko nie łagodziła sytuacji, 


„owszem, dolała oliwy do ognia, przez 
ogłoszenie projektu stworzenia nieza: 
 leżnego państwa żydowskiego. Ludy 


arabskie, a właściwie wszyscy wyznaw- 
cy Mahometa ruszyli się. Anglikom w 
Palestynie pali się pod stopami. Posta- 
nowili zdusić pożar palestyński siłą. 
Odezwały się karabiny maszynowe, u: 
ruchomiono obozy koncentracyjne... 


Dzisiejszy stan rzeczy w Palestynie 
W całej Palestynie komunikacja ko- 


lejowa, autobusowa i telefoniczna zo- 
stała przerwana Granice Palestyny są 
zamknięte, by nie przedostawały się 
do niej obce, podejrzane i wrogie 
Anglii elementy. 

Wrzenie w Transjordanii nad granicą 
Palestyny wzrasta, to też Fnglicy ob- 
serwują bacznie, co się tam dzieje. Sa- 
moloty wywiadowcze angielskie dono 
szą o koncentracji Beduinów w Trans- 
jordanii 

Istnieje obawa, czy nie zechcą oni 
wtargnąć w granice Palestyny. To też 
na zagrożone odcinki palestyńskie wy: 
syła się coraz to nowe transporty wojsk 
angielskich. 


A co na to Europa? 


Europa właściwie nlc. Ma dość swo- 
ich kłopotów i nie chce wtrącać sie 
do kłopotów Anglii. Jedynie Italia, 
Mussolini... 

Wojna włosko:angielska trwa od spra 
wy Abisynii, gdzie dyplomacja angie! 
ska robiła, co rnogła, by upokorzyć 
Mussoliniego. Nie udało się Teraz no- 
wy sprzeciw Anglii przeciw usiłowa- 
niom Mussoliniego, który chce usado- 
wić się w Hiszpanii i na morzu Śród 
ziemnym. Rezultat: Włosi połączyli się 
z Niemcami i zaczynają deptać Angli- 
kom po piętach. 


Mussolini uważa się za protektora i 


opiekuna mahometan. Prowadzi dla 
nich akademię wojskcwą w Bagdadzie. 
Uliswiadamia poddanych angielskich w 
koloniach przez radio w Bari. Grozi 
Anglii przez zwiększanie własnych sił 
w L bii. Grozi rozbudzeniem całego 
świata Islamu p zeciw Anglii. Buntuje 
się Transjordania, Arabia, Mezopotania, 
Persja, Afganisten. A tędy prowadzi 
droga do Indy*, perły imperium bry- 
tyjskiego i podstawy jej potęgi. Maho 
metanie grożą Anglii „świętą wojną”. 
Lew brytyjski niepokoi się. Czy da so- 
bie radę z grożącą mu pożogą? 


Grupysejmowe obradują 


Na terenie sejmu pewne ożywienie. 
W ubiegłą środę trwało tutaj aż 6 go- 
dzin posiedzenie wicemarszałków sej- 
mu i prezesów regionalnych grup par- 
lamentarnych pod przewodnictwem 
marsz. sejmu, p. Cara. 

Składano sprawczdania z sytuacji 
politycznej w kraju i omawiano spra- 
wę „możliwego powstania w sejmie 
parlamentarnych ugrupowań politycz- 
nych 

Usiłowano już odgadnąć, jak sy- 
tutacja wewnętrzna w kraju odbije się 
na przebiegu zbliżającej się sesji 
sejmowej. 


Premier Składkowski 


o zmianie stosunku do prasy 


W związku z coraz liczniejszymi kon 
f'skatami zgłosiła się do premiera, gen. 
Sławoj Składkowskiego delegacja Zwią- 
zku Dziennikarzy, która zwróciła uwa- 
gę pana premiera na wielką ilość kon 
fiskat prasowych w ostatnich tygod- 
niach oraz na wyjątkową niejednoli- 
tość w stosowaniu represji prasowych 
przez władze poszczególnych okręgów 
administracyjnych. 

Delegacja prosiła p. premiera o ure- 
gulowanie tej sprawy w sposób zgod- 
ny z duchem obwiązujących praw i 
jednolity na całym terenie państwa. 

Pan premier wyraził zadowolenie z 
zetknięcia się z przedstawicielami pra- 
sy, podkreślił swój życzliwy stosunek 
do prasy i jej zadań oraz zapowiedział 
wydanie w najbliżssym czasie odpo 
wiednich zarządzeń dla władz admini- 
stracyjnych celem usunięcia obecnych 
niedomagań. 


Gdańsk znowu prowokuje 


Senat gdański sprzeciwił się utworze 
niu dwu nowych parafii dla Polaków 
na terenie w. m Gdańska. W sprawie 
tej wypowiada się -obecnie cała prasa 
polska, która twierdzi, że rząd polski 
przystąpi chyba do zdecydowanej i 
stanowczej egzekucji naszych praw, że 
żaden kompromis nie zadowoli zgod- 
nej w tej sprawie całej opinii polskiej. 
Prasa zapytuje z oburzeniem, czy na- 
dal będzie tolerowana na terenie Wol- 
nego Miasta polityka, lekceważąca naj. 
świętsze prawa polskie, lekceważąca 
interesy państwa polskiego, poddająca 
ludność polską najzacieklejszym prak- 
tykom wynarodowienia? Jeśli takim 
torem miałyby rozwijać się stosunki 
polsko-gdańskie, trzebaby w przyszłość 
patrzeć bardzo ponuro. 


` 
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Wielkie roboty wodne w Polsce 


W ministerstwie komunikacji trwają 
obecnie narady nad planem wielkich 
robót wodnych w Polsce w 1938 r. 

W płanach przewiduje się dalszą re: 
gulację Wisły, prace nad wykończeniem 
kanału węglowego Kraków— Śląsk Gór 
ny oraz budowa kanału Wisła— Dniestr, 
który połączyłby nasze wodne drogi 
komunikacyjne z morzem Czarnym 
Plany przewidują przystąpienie do tych 
robót odrazu z nadejściem wiosny. 


Klęska czerwonych 
w Hiszpanii 


Wojska powstańcze odniosły poważ 
ny sukces na froncie asturyjskim, gdzie 
zajęły miasto Villariciosa Atak pow- 
stańców był tax gwałtowny, że czerwo 
ni nie zdążyli wysadzić w powietrze 
nawet najważniejszych gmachów. Po 
wstańcy mają obecnie wolną drogę do 
Gijon. Na wszystkich odcinkach wojsk 
rządowych panuje paniczny nastrój. 
Oficerowie opuszczają swoje oddziały i 
uciekają do Gijon, by stąd drogą mor- 
ską dostać się do Francji. 

Gijon znajduje się obecnie w strefie, 
którą już bombardują samoloty po- 
wstańcze. 

Ofiarą bombardowania padł ostatnio 
handlowy statek angielski „Reina*, za- 
topiony w czasie bombardowania przez 
samoloty powstańcze portu Musel koło 
Gijon. 


Mufti Jerozolimy 
chce uciec do Włoch 


Wielki muftl muzułmański, który 
uciekł z Jerozolimy, znajduje się o- 
becnie w Bejrucie pod kontrolą władz 
francuskich, do których zwrócił się o 
pozwolenie na wyjazd do Egiptu, cze 
mu sprzeciwił się rząd angielski, który 
prosił władze francuskie o odrzucenie 
prośby mufiego. 

Administracja francuska ma kłopot 
gdyż nie chce u siebie trzymać muf. 
tiego, który, zdaniem Ańglików, uczyni 
wszystko, co tylko da się uczynić, by 
schronić się we Włoszech, pod opiekę 
Mussoliniego. Anglia drży ze strachu 
przed taką możliwością, która w obec: 
nej chwili ponownego naprężenia sto- 
sunków włosko-angielskich, dałaby Mus- 
soliniemu poteżną broń przeciw Anglii 
a bronią tą byłby cały świat muzuł: 
mański, który czeka tylko wezwania 
wielkiego muftiego do „Swiętej” woj: 
ny z Anglikami. 3 


Skarga sądowa 
negusa abisyńskiego 


Haile Selassie wystąpił przeciw rzą. 

dowi włoskiemu ze skargą o 30 milio- 
nów franków, które Włosi winni mu 
wypłacić jako dywidendę od 8 tysięcy 
akcyj francusko-abisyńskiej linii kole. 
jowej. 
„ Adwokat włoski Marcel, występujący 
imieniem rządu włoskiego, tv ierdzi, że 
negus utracił prawa własności do tej 
kolei i protestuje przeciw żądaniom 
wypłacenia tej kwoty, Rozprawa sądo 
wə, która miała mieć miejsce w depar- 
tamencie cywilnym Sekwany, została 
odroczona na wniosek adw. Marcela. 
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i. weśiej 


Zdjęcie przedstawia moment odsłonięcia tablicy pamiątkowej w Warszawie w Do7 
mu Medyków. Na tablicy nazwiska medyków, poległych w walkach ʻo wolność 


Polski od czasów legionowych. 
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Wycofanie ochotników z Hiszpanii 


Komitet nieinterwencji Ligi Narodów 
ustalił wreszcie formułkę w sprawie 
wycofania ochotników cudzoziemskich 
z terenu walk z Hiszpanii 

W tej całej sprawie jest tylko jedno 
małe ale, a mianowicie, że po stronie 
„czerwonych” niema podobno wcale 
cudzoziemców, bowiem rząd walencki 
nadał wszystkim przybyszom z Sowie- 
tów i komunistom z innych krajów o- 
obywatelstwo hiszpańskie. Należy spo- 
dziewać sie nadto, że „czerwony” rząd 
hiszpański będzie ukrywał nawet całe 
oddziały cudzoziemskie według rad i 
wskazań moskiewskiego G. P U. któ 
re rządzi w Hiszpanii, jak u siebie. 

Wycofanie ochotników według twier- 
dzenia wtajemniczonych musi potrwać 
przynajmniej pół roku. 

Tymczasem jednak „ochotnicy” wal. 
czą dalej po obu stronach, a w zacię- 
tej walce pod Saragossą walczy po 
stronie „czerwonych” 50 czołgów i 60 
samolotów oraz 2 dywizje sowieckie 


według planu, opracowanego -przez 
moskiewskich sztabowców. w 

Rząd angielski grozi blokadą wy- 
brzeży hiszpańskich na wypadek, gdy- 
by Włosi nie zgodzili się na wycofanie: 
ochotników. Chodzi tutaj o to, by nie 
dopuścić na teren wojny w Hiszpanii 
nowych wojsk włoskich. Mówi się nad- 
to i o tym, że Francja, która podziela 
poglądy Anglii, otworzy granicę fran- 
cusko hiszpańską, co razem wpłynęło 
by na zmniejszenie sił gen. Franco i 
wzrost sił „czerwonych”. 

Jeśli w Hiszpanii wojna potrwa jesz- 
cze długo, będ.ie to znowu winą tych, 
którzy w trosce o swoje własne intere- 
sy zajmują się jej sprawami. Chwiejna 
polityka Aaglii i stanowczość Mussoli. 
niego grożą nowymi powikłaniami. = 

„Formułka” Ligi Narodów o wycofa- 
niu ochotników z Hiszpanii zostanie 
dalej formułką i zwiększy tylko stos 
papierów zapisanych, które są jedynym 
dowodem działalności Ligi Narodów. 


Wojna w Palestynie 


W Palestynie zaczęła się już na ma- 
łą skalę wojna. Arabowie napadli na 
posterunek policji we wsi Daharia ko- 
ło Hebronu, rozbroili obecnych na po- 
sterunku policjantów Arabów i zabrali 
im cały zapas broni i amunicji. 

W odpowiedzi na to Anglicy kazali 
zburzyć tyle domów we wsi Daharia, 
ile karabinów policyjnych zabrano w 
czasie napadu na posterunek. Ponie- 
waż mieszkańcy wsi nie wydali karabi 
nów, Anglicy wprowadzili groźbę w 
czyn i wysadzili w powietrze 3 domy 
arabskie. Zapowiedziano dalsze burze- 
nie domów, jeśli ta „przestroga” nie 
pomoże i jeśli karabiny nie zostaną 
zwrócone. Ponadto na wieś Daharia 
nałożono kontrybucję w sumie 2 tysię- 
cy funtów. 


Szykany angielskie nie kończą się 
na tym. Władze nakazały 30 miejsco- 
wym chłopom arabskim meldować się 
codzień na znacznie oddalonym od wsi 
posterunku policji w Hebronie. 

Z całej Palestyny donoszą o rozru- 
chach, jak i o tym, że wszystkie ognis 
ka teroru są niszczone przez Fnglików 
z całą bezwzglednością. 


WŁASNY WYRÓB 
KOSZUL MĘSKICH, DZIECINNYCH. 
BIELIZNA DAMSKA 
SZLAFROKI, PULOWERKI, MUNDURK 
SZKOLNE, GALANTERIA. i i 
DUŻY WYBUR PONCZOCH 


Najtaniej u 
K. ZĄBKOWSKIEJ 
n:i II Aleja 21 :-: :-: 
w podwórzu, prawa oficyna. 
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Kronika Gzęstochowska 


Zgon weterana 


Zmarł w ub. tygodniu weteran z 1863 
r. ś. p. Szubert. Zwłoki zmarłego spo: 
częły na cmentarzu św, Rocha. 


Dzień rezerwisty 


Dziś, w niedzielę, odbędzie się tutaj 
uroczysty obchód „Dnia rezerwisty”. 
Na program obchodu składa sie: godz. 
11 min. 30 — uroczyste nabożeństwo 
w Katedrze. Kazanie wygłosi ks. prał. 
Wróblewski. Godz. 12 min. 45 — zło- 
żenie wieńca przed pomnikiem Marsz. 
J. Piłsudskiego, godz. 13 min. 30 — 
obiad żołnierski w koszarach piechoty, 
godz. 15 — zawody strzeleckie w no- 
wej strzelnicy przy ul. Siedmiu Ka- 
mienic, godz. 18 — rozdawanie na- 
gród; godz. 19 — przedstawienie ama- 
torskie w sali fabrycznej przy ul. 1-go 
Maja 19. 


Grupa finansistów warszawskich zło- 
żyła ofertę na budowę gazowni w Czę- 
stochowie. Władze miejskie wydadzą 
decyzję po rozpatrzeniu warunków o: 
ferty. 


Grypa w Częstochowie 


W ostatnich dniach wzrosła 
ilość zachorowań na grypę. 
choroby łagodny. 


Baraki dla bezdomnych 


Z baraków na Stradomiu mają być 
usunięci wszyscy, którzy pracują i stać 
ich na wynajęcie mieszkania. 


Nowe liceum zawodowe 

W Czestochowie ma powstać nowe 
żeńskie liceum zawodowe. Miasto ma 
dostarczyć bezpłatnie teren pod budo: 
wę gmachu. 


Arbitraż w sprawie fabryk 
jutowych 

W miejscowych fabrykach jutowych: 
Stradom, Gaaszyn, Częstochowianka — 
jute, Warta i Lewlen miał miejsce ca- 
ły tydzień strajk okupacyjny, zorgani- 
zowany celem wywarcia nacisku na 
przemysł o zawarcie nowej umowy zbio 
rowej, korzystniejszej dla świata pracy. 
Rokowania z przemysłem nie dały żad 
nego wyniku, to samo było i na kon- 
ferencji, zwołanej do Warszawy przez 
głównego insp. pracy, p. inż. Klotta. 
Sprawę zlikwidowania zatargu przejęła 
w swoje ręce rządowa komisja rozjem 
cza, która ma wydać orzeczenie w o- 
kresie najbliższych dwu tygodni. Straj- 
kujący wrócili do pracy. 


Kursy jęz. francuskiego 

Kursy literatury i jęz. francuskiego 
organizuje z dniem 2 listopada Tow. 
Przyjaciół Francji. Zapisy w sekretaria 
cie (Al. Kościuszki 7) w godzinach od 
17 do 19. 


Żydowski dom schadzek 


Icek Rosiński i izrael Krakowski zo- 


tutaj 
Przebieg 


stali skazani na karę półtora i pół ro- 
ku więzienia za prowadzenie domu 
schadzek .w  staromiejskiej dzielnicy 


miasfa. 
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Z ogóltego zebrania 


Nr 43 (60) 


Obozu Zjednoczenia Narodowego w Częstochowie 


l-sze ogólne zebranie O.Z.N. w Cze- 
stochowie które odbyło się w ubiegłą 
niedzielę w sali Rady Miejskiej, zgro- 
madziło licznych członków organizacji 
miejskiej O.Z.N. 

Zebranie otworzył prezes p  rejent 
Koss, który złożył sprawozdanie z dzia- 
łalności na miejscowym terenie w o- 
kresie organizacyjnym, którego koń- 
cowym etapen to właśnie zebranię. 

Nawiązując do dziejów stworzenia 
O Z.N p. prezes Koss omówił treść 
deklaracji idecwej płk. Adama Koca i 
oddał głos p. sen. Dominikowi Zbier- 
skiemu który wygłosił referat ideowy, 
w którym z ważnie,szych poadkreśleń 
wynika, że Polska nie może budować 
swojej polityki ani na zasadach kapi- 
talistycznych, ani na klasowych, polity- 
ka Polski musi być cgólno=narodowa 
i niezależna. Obecny stan w Polsce — 
zdaniem referenta, — to wachlarz róż- 
nych kierunków politycznych, z których 
wiele, słusznych w okresie walki z za: 
borcami, jest dziś  anachronizmem, 
przeżytkiem w naszej polskiej rzeczy- 
wistości, 

Polska przeżywa obecnie ckres te- 
sknoty za konsolidacją, niemasz bo- 
wiem Polaka, któremu. na sercu nie 
leżałoby dobro i honor Polski. 

O.Z.N., w którym tyle nadziei po 
kłada i Marsz. Smigły Rydz i P. Prezy- 
dent Rzpl. musi skupić w jednym obo 
zie wszystkie żywotne siły w Polsce, 
wszystkie twórcze elementy życia Pol 
ski. Linia polityki O. Z. N to nie fa- 
szyzm , nie hitleryzm, nie bolszewizm, 
a nowy nacjonalizm polski, twórczy, 
żołnierski, który ma nietylko utrwalać 


naszą niepodłegłość i kulturę ale i ją 
rozwijać. 
Następny odczyt wygłosił red. Cz. 


Nowicki na temat najważniejszych za- 
gadnień gospodarczych dzisiejszej chwi 
li. Stwierdził, że całe lata lekceważy- 
liśmy zagadnienia gospodarcze i dziś 
stoi przed nami obowiązek unarodowie 
nia i uaktywnienia życia gospodarcze- 
go, w Polsce. 

Życie gospodarcze w Polsce znajdu: 
je się dziś pod wpływem przemożnych, 
często nam wrogich, obcych elemen- 
tów. Mały nasz wpływ na życie gos 
podarcze należy przypisać brakowi od- 
powiedniego uświadomienia. Pracują 
głównie u nas obce kapitały, ale nie 
bezinteresownie, bo my właśnie płaci- 
my grube odsetki od tych kapitałów, 
odsetki, które tworzą wielkie, olbrzy- 
mie kwoty, które z rąk polskich idą 
do rąk obcych. 


Zagadnieniami unarodowienia i uak- 
tywnienia życia gospodarczego w F'ol- 
sce trzeba zainteresować cały Naród, 
najszersze jego warstwy społeczne. Na- 
leży popierać usilnie istniejące już 
polskie placówki, popierać pionierów 
polskiej myśli gospodarczej, ułatwiać 
im pracę i dążyć do tego, by każdy o- 
bywztel był żołnierzem. który twardo 
stoi na zdobytym już stanewisku i krok 
za krokiem wywalcza coraz ło nowe, 
coraz korzystniejsze pczycje. Człon- 
kowie OZ N. muszą uświadamiać spo- 
łeczeństwo i realizować kcnsekwentnie 
ideę cdrodzenia. Sukcesy w welce 
zapewni nam zimna rozwaga i kon- 
sekwentna, przemyślora, planowa ak- 
cja, popierania istniejących, i zakłada- 
nia nowych placówek gospodarczych 
rdzennie polskich. Tylko przez popiera- 
nie małych pionierów, tylko przez 
zwiększenie swojego stanu posiadania 
wyzwolimy się z zależności ekonomicz 
nej od żydów. Musimy 
zdobyć się na wielki i dtugotrwały wy 
siłek, na ofiarność, bojowość, pamię 
tając, że w obecnej chwili 3/4 obrotów 
gospodarczych w Polsce jest w rękach 
elementów nam wrogich, każdy karny 
członek O.Z.N. musi zerwać z żydami. 


Gdy przejdziemy do roli aktywnej, 
zmieni się oblicze Polski. Stawianie 
spraw gospodarczych na pierwszym 


miejscu ma głębokie uzasadnienie w 
fakcie, że tylko na niezależności gos- 
podarczej można oprzeć niezależność 
polityczną, że pochwycenie gospodar- 
ki w nasze ręce dopiero wytworzy wła- 
ściwą dla nas pozycję istotnych gospo 
darzy Polski. 

Referat d-ra Pilca „na temat spraw 
organizacyjnych i dyskusja poruszonych 
zagadnień zakończyły niezmiernie cie- 


kawy porządek obrad I-go zebrania 
ogólnego. 

oz m 
Przegląd pojazdów 
mechanicznych 


W dniach 25, 26 i 27 października 
odbędzie się na miejskim boisku spor. 
towym (ul. Olsztyńska) przegląd poja- 
zdów mechanicznych. 


Sensacyjne aresztowanie 


Został zaaresztowany za antypań- 
stwową działalność wywrotową i prze- 
wieziony do więzienia w Krakowie se' 
kretarz Z Z.Z. — Władysław Głuchow- 
ski. Wykroczenia Głuchowskiego doty: 
czą jego dawniejszej działalności na 
terenie Myślenic. 


Zawiadamiam Swych Szan. Odbiorców, że otrzymałem świeże transporty: 


Kawy brazylijskiej 


w cenie od zł. 6. — za kg. 


Herbaty ekonomicznej 


w cenie od zł. 16. —za kq. 


Kakao holenderskiego 


w cenie od zł. 5, — za kg. 
które będę sprzedawał aż do wyczerpania 


Hurtowym odbiorcom ustępstwa 


Z poważaniem 


LEON PIOTROWSKI 


„MOKRA KAWA” 


Częstochowa — Il Aleja 24, tel. 2001. 
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Pierwsze zebranie O. Z. N. 
Organizacji Wiejskiej 
w Częstochowie 


We wtorek 26 b.m. o godz. 10 od- 
będzie się w sali Sejmiku Powiatowe- 
go pierwsze zebranie O. Z. N. Organi 
zacji Wiejskiej w Częstochowie. Po za- 
kończeniu pracy organizacyjnej na tyrn 
odcinku i na odcinku świata pracy O 
bóz Zjednoczenia Narodowego przej 
dzie niebawem do swojej pracy pro- 
gramowej, pierwsze przejawy której już 
dziś obserwujemy. 


Z życia Obozu Zjednoczenia 
Narodowego na odcinku 
Świata Pracy 


Dziś w niedzielę, dn. 24 b. m. odbę 
dzie się w Sali Rady Miejskiej w War. 
szawie Kongres Zjednoczenia Polskich 
Związków Zawodowych. Kongres zaj- 
mie się ustaleniem nowych podstaw 
ideowych polskiego ruchu robotniczego 
oraz jego ram organizacyjnych. 

W związku z kongresem, komisja 
organizacyjna podaje do wladomości, 
że prawo do wysyłania delegatów na 
kongres mają te organizacje zawodowe, 
które zgłosiły swój akces do Komisji 
Organizacyjnej Związków Zawodowych. 

Liczba delegatów zależna jest od 
ilości członków związku, płacących 
składki, w proporcji 1 delegat na 300 
członków. Delegaci winni posiadać pi- 
semne mandaty od swoich związków. 

Biura komisji organizacyjnej kongre- 
su mieszczą się w Warszawie Al. U- 
jazdowska 28 m. 8 tel. 8 82-50. 


W nowej siedzibie... 


Dziś w niedziełe, po nabożeństwie 
które odbędzie się o godz. 11 w kaplicy 
M Boskiej na Jasnej Górze ks. Prałat 
Wróblewski dokona poświęcenia nowej 
siedziby „Drukarni Katolickiej” w wła- 
snym nowowybudowanym domu przy 
ul. Jasnogórskiej 75. 


Urzędnicy proszą o zapomogi 
zimowe 

Stowarzyszenie  (lrzeędników Pań- 
stwowych podjęło starania w Minister- 
stwach o przyznanie specjalnych zapo- 
móg zimowych pracownikom wszyst- 
kich urzędów centralnych. Donoszą, że 
władze wyraziły na to swoją zgodę, i 
że już sporządza się listy osób, upra- 
wnionych do otrzymania zapomóg w 
wysokości 100 zł. na rodzinę, która li- 
czy ponad 4 osoby. Szkoda, że Stowa* 
rzyszenie zapomniało o urzędnikach, 
którzy nie mają szczęścia pracować w 
urzędach centralnych. 


Za obrazę Narodu Polskiego 
Żyd, Szlama Lemel, został skazany 
przez tutejszy Sąd Okręgowy na 3 mie 


nm 
Znane ze swej dobroci 


Wyroby cukiernicze 


poleca istniejąca od wielu lat 
w Częstochowie fabryka 


P. DĘBSKI 


ul. Piłsudskiego Nr 21. 
Telefon 20-89. 


„NOWA POLSKA* — 24 X 1937 


str. 5 


Hołd Narodu i Wojska u trumny Hetmana Stefana Czarnieckiego 


Reprodukujemy zdjęcie z wielkich uroczystości przeniesienia zwłok hetmana Šte- 


fana Czarnieckiego do nowego 


sarkofagu, 


które odbyły się w dniu 16b m. 


w Czarncy w obecności Naczelnego Wodza Pana Marszałka Polski 
Edwarda Smigłego-Rydza. 


siące aresztu za obrazę Narodu Pol- 
skiego. Ten arogancki żydziak nazwał 
kobiete, przechodzącą przez Nowy Ry- 
nek, polską świnią. Wykręty oskarżo- 
nego nic nie pomogły. Może kara od. 
uczy go lekceważenia Narodu, u któ- 
rego znalazło przytułek kilka milionów 
żydów. 


Zmiany warunków pożyczki 
zapałczanej 


Ministerstwo skarbu zgłosi w sejmie 
nowy projekt o konwersji pożyczki za 
pałczanej, której oprccentowanie ma 
zostać zmniejszone o pół procent, co 
zmniejszy nasze zadłużenie w stosunku 
do zagranicy o kilka milionów złotych. 


Życie gospodarcze 
woj. kieleckiego 


Z danych o życiu gospodarczym na- 
szeqo województwa wynika, że w ub. 
trzech kwartałach panowało tutaj nie: 
wątpliwe ożywienie gospodarcze. 

Wydobycie węgla zwiększyło się o 
22 procent, produkcja hut od 16 do 41 
proc, przemysł przetwórczy o 19 proc., 
eksport w województwie wzrósł o 46 
proc., gdy w całej Polsce tylko o 19 
proc. 

Woj. kieleckie wyprzedziło przemysł 
całej Polski, co wpłynęło dodatnio na 
zwiększenie stanu zatrudnienia, który 
wzrósł o 14 procent z 692 na 791 ty- 
sięcy zatrudnionych. 

W kopalniach i hutach wzrost zatrud 
nienia wynosi 15 proc. 

Należy liczyć się z dalszym pomyśl. 
nym rozwojem stosunków gospodar- 
czych w województwie, ożywienie bo- 
wiem trwa dalej. 


Spóźniona pomoc zimowa 


Już kończy się październik, a spra- 
wa pomocy zimowej dla bezrobotnych 
nie ruszyła prawie wcale z miejsca. 
Potworzyły się już komitety pomocy, 
ukazały się już odezwy, apelujące do 
serc i rozumu ogółu ludności, ale na: 
prawdę nie robi się nic. Nie zdecy- 
dowano dotychczas, co robi się w za- 


kresie pomocy żywnościowej, nie po- 
rusza się prawie wcale sprawy pomocy 
opałowej i odzieżowej. 

Całe szczęście, że z opóźnieniem się 
ludzi opóźnia się i natura, że jeszcze 
mamy względne ciepło, że jeszcze ja- 
koś oszczędzają nas grożące nam po- 
dmuchy zimy. 

Ale to może zmienić się lada dzień. 

Ludzie już potracili pracę sezonową, 
roboty publiczne na ukończeniu, wszy- 
stko przemawia za tym, by pomoc dla 
głodnych, biedaków i nędzarzy urucho 
mić natychmiast. Nie wyczekiwać, nie 
zwlekać. Musimy pamiętać, że głód 
jest najgorszym doradcą, i że w naszym 
interesie leży, by bracia nasi nie gło- 
dowali. Troska o ich byt jest zasad- 
niczą troską o spokój w kraju, o los 
naszego dalszego życia politycznego i 
gospodarczego. 


Sprawa osobnych ławek 
dla żydów 


Żydzi twierdzą, że wyznaczenie dla 
nich osobnych ławek jest poniżeniem 
żydów. Prasa polska omawia tę spra- 
wę i zwraca uwagę na to, że podział 
ławek nie może być traktowany jako 
poniżenie żydów. Przecież żydzi nie 
otrzymują gorszych ławek. Konstytucja 
nie może odbierać Polakom prawa sie 
dzenia w takim towarzystwie, jakie się 
im podoba, a sprawa podziału niema 
nic wspólnego z rozstrzyganiem, kto 
jest lepszy, a kto jest gorszy. Ulpór ży- 
dów trudno zrozumieć. My, Polacy, z 
reguły unikamy towarzystw, w których 
patrzą na nas niechętnie. Nie składamy 
wizyt tym, którzy na nas krzywo pa- 
trzą. A już w żadnym razie nie przy- 
siądziemy się do tego, kto wyraźnie 


oświadczy, że sobie tego stanowczo 
nie życzy To jest poprostu kwestia 
ambicji. Zydzi rebią inaczej. Wyrzu- 


cisz żyda drzwiami, włazi oknem. Pcha 
się, gdzie go nie chcą i narzeka i robi 
gwałt. Trudno—my, Polacy mamy chy- 
ba prawo grupować sie osobno i nie 
łączyć z tymi, którzy deprawują całe 
nasze życie. 
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Japonia o Ghinach, Europie i Sowietach 


Japonia jest krajem w którym lud 
ność wzrasta o milion głów rocznie. 
Wyspy japońskie nie są w stanie wy- 
żywić całej ludności. Chiny są dla Ja- 
ponii rynkiem uzupełniającym. Utrzy- 
manie wpływów japcńskich w Chinach 
jest dla Japonii sprawą życia i śmierci, 
a nie sprawą imperializmu, jak nazy 
wają niektórzy politykę japońską. 

Dyplomacja japońska twierdzi, że 
gdyby Japonię i Chiny zostawić same 
sobie, oba te narody umiałyby pokojo: 
wo załatwić wszystkie wspólne sprawy 


z korzyścią dla obu stron. Niestety, 
tak nie jest. 
Sowiety, którym zagraża wzrost po- 


tęgi Japonii, robią wszystko, co mogą, 
by Chiny wykorzystać jako broń prze: 
ciw Japonii. Dlatego też już lat kilka 
prowadzą na terenie Chin propagandę 
komunistyczną i wmawiają w nieuświa 
domione masy kulisów chińskich, że 
Japonia jest ich największym wrogiem. 

Japonia twierdzi dalej, że Chiny są 
Azjatycką Belgią. Tak, jak Francja — 
niówią Japończycy — nie zgodziłaby 
się nigdy na usadowienie wpływów 
niemieckich w Belgii, tak samo Ja- 
ponia nie może zgodzić się pod grozą 


Wielki krach w 


Już od dłuższego czasu donoszono 
z Ameryki, że na giełdzie nowojorskiej 
istnieje dążność do tencencji zniżko= 
wej, że wielkie banki amerykańskie 
podtrzymują sztucznie kurs akcyj. Dla 
podtrzymania kursu rozsiewano pogłos 
ki, że przemysł amerykański uzyska 
większe zamówienia w związku z woj- 
ną na Dalekim Wschodzie. 

Pogłoski jednak nie sprawdziły się, 
nie udały się również na dłuższą me- 
tę sztuczki podtrzymywania kursu ak- 
cyj, na giełdzie nowojorskiej wybuchła 
panika. Wszystkie akcje gwałtownie 
zniżkują. Nawet najbardziej cenione 
papiery akcyjne. Spadły akcje fabryk 


Zwycięski pochód 
Chińczyków 


Armia japońska, która nagłe wkro- 
czyła do prowincji Szantung od strony 
linii kolejowej Tientsin— Pukau, znajdu 
ie się w pełnym odwrocie w kierunku 
północnym. Armia chińska generała 
Han.Fuszu ściga cofające się wojska 
japońskie, które stawiają bardzo słaby 
opór. 

Chińczycy szybko posuwają się na- 
przód w kierunku Teh-Czau. Odwrót 
Japończyków odbywa się w nieładzie 
Niektóre grupy są odcięte od główne: 
go trzonu armii. 

Na innych odcinkach wojska japoń. 
skie mają dalej przewagę, ale wojska 
chińskie stawiają wszędzie zacięty o 
pór, zwłaszcza tam gdzie Sowiety po 
spieszyły z pomocą w postaci czołgów, 
samolotów i instruktorów wojskowych. 

Przedłużająca się wojna grozi Ja- 
ponii katastrofą finansową, bowiem 
sztab iapoński liczył, że Chiny ugną 
się przed nagłym atakiem, nie przewi- 
dział natomiast długotrwałego oporu 


swojego bytu na usadowienie się wpły 
wów komunistycznej Moskwy w Chi- 
nach. 

O Lidze Narodów mówi Japonia, że 
ta instytucja musi zniknąć, gdyż do- 
tychczas nie potrafila zrozumieć, że 
wszystkie narcdy podlegają prawom 
rozrostu i nie może zrozumieć koniecz 
ności przystosowania ugrupowań poli 
tycznych do wymagań życia. 

Liga Narodów nie broni —- zdaniem 
Japonii — interesów wszystkich, ale 
jedynie interesów niektórych pzństw. 

Japcnia w obecnej chwili pragnie 
jedynie zaprzestania w Chinach akcji 
antyjapońskiej, dyktowanej przez Mo- 
skwę. Wierzmy, że wtedy Chiny same 
zdecydują, czego chcą i dojdą do uło 
żenia zgodnych sąsiedzkich stosunków 
z Japonią. I właśnie wyeliminowaniem 
wywrotowego czynnika komunistyczne. 
go z Chin winna zająć się Liga Naro 
dów, jeśli chce rzeczywiście służyć 
sprawie pokoju. 

Z chwilą, gdy Liga Narodów zacznie 
służyć interesom ogółu, a nie wybra- 
nych , wrócimy do niej — powiadają 
Japończycy. 


Ameryce 


stali, żelaza i innych metali. 

Spadek akcyj spowodował gwałtowne 
wyzbywanie się ich przez posiadaczy. 
W ciągu kilku godzin sprzedano w 
Nowym Jorku z górą 3 miliony akcyj. 
W ciągu ostatniej godziny urzędowania 
banki wykupiły półtora miliona akcyj. 

Wiele przedsiębiorstw ogłosiło nie- 
wypłacalność. 

Wiele fortun magnackich 
sią. 

Obniżka wartości akcyj w ciągu ostat 
nich dwu miesięcy naraziła posiadaczy 
papierów wartościowych na straty w 
wysokości 750 milionów dolarów. 


zachwiało 


Chin, podtrzymywanego przez Moskwę 
wszelkimi możliwymi sposobami. 


Nowe państwo 
buforowe 


Japonia przeprowadza prace, mające 
na celu utworzenie nowego państwa 
buforowego w Mongolii wewnętrznej, 
pomiędzy Chinami północnymi, a Mon 
golią zewnętrzną. 

Naczelnikiem nowego państwa ma 
zostać książę Te (lang, przywódca Mon 
gołów w prowincji Czahar, który już 
założył swoją główną kwaterę w pół- 
nocnej części prowincji Sui-Yuan, za- 
jętej niedawno przez Japończyków, w 
mieście Pailingmia. 


Wielkie zbrojenia Ameryki 


Rosnący stale niepokój światowy, 
możliwość nowych powikłań międzyna- 
rodowych wytrąciły i Stany Zjednoczo- 
ne Am. Północnej z równowagi i do- 
tychczasowej obojętności. Donoszą, że 
prezydent Roosevelt postanowił wyasy- 
gnować olbrzymią kwotę 2 miliardów 
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dolarów na zbrojenia, rząd bowiem 
Stanów Zjednoczonych, zdaje sobie 
sprawę z tego — pisze prasa — że wy: 
padnie mu niezadługo odegrać aktyw- 
ną rolę przy rozwiązywaniu coraz wie- 
cej komplikującej się sytuacji narodo- 
wej, a dzisiejsi mężowie stanu uważają 
widocznie armaty za najlepszy sposób 
na rozw qzywanie wszystkich trudności. 

Pogłoski o tej doniosłej decyzji prez 
Roosevelta zostały przyjęte przez spo- 
łeczeństwo amerykańskie życzliwie. U- 
waża się powszechnie, że akcja zbro 
jeniowa ożywi znakomicie gospodarcze 
życie kraju i powstrzyma katastrofalny 
spadek na giełdzie. 

Jeśli tak jest rzeczywiście, wynikało 
by że rząd Stanów Zjednoczonych u- 
znał wojne, czy przygotowywanie się 
do niej za najlepszy śradek dla prze- 
zwyciężenia kryzysu gospodarczego. 


Coraz mniej żydów 
na uniwersytetach 

Zydowski „Nasz Przegląd” żali się, 
że coraz mniej żydów przyjmuje się 
na wyższe uczelnie. Cieszy nas bardzo 
to odżydzenie naszych najwyższych pla 
cówek oświatowych, z radością też po- 
dajemy do wiadomości dane o tego 
rocznych wpisach na Uniwersytet Wi. 
leński im. St. Batorego, z racji których 
żydzi tak bardzo płaczą w „Naszym 
Przeglądzie”, 

Na ogólną liczbe zapisanych na wy- 
dział lekarski 125 studentów — przyję 
to 13 żydów, na farmację na 45 stu- 
dentów — 4 żydów, prawo 200 studen 
tów — 8 żydów, humanistykę — 80 
studentów — 8 żydów, na wydział ma: 
tem.-przyrodn. — 150 studentów — 13 
żydów. Ogółem na 600 słuchaczów 
przyjęto 46 żydów. 

Wyjątek stanowi wydział rolniczy, 
na który nie przyjęto ani jednego ży: 
da. „Nasz Przegląd” twierdzi, że jest 
to wina prof. Wacława Łastowskiego, 
przewodniczącego sektora wiejskiego 
OZonu na Wileńszczyźnie, który uważa, 
(i słusznie — dopisek red.), że żydzi 
są na wydz. rolniczym żywiołem nie: 
pożądanym i przyczyną stałych zamie- 


szek i zaburzeń na uniwersytecie, co 
obniża poziom pracy naukowej. Z te- 
go powodu podobno wykreślił z listy 


słuchaczów 2 żydów, zapisanych w la- 
tach poprzednich. 

Popierając poglądy światłego profe- 
sora, chclelibyśmy dodać od siebie, że 
uważamy żydów za element niepożą- 
dany nietylko na W-le rolniczym, ale 
wogóle w Polsce, której nie stać na 
żywienie 3 milionów pasorzytów. 


Przysposobienie wojsk. 
w Szkołach 


Ministerstwo Oświaty wydało nowe 
zarządzenie o przysposobieniu wojsko- 
wym w gimnazjach i liceach. Zarzą- 
dzenie to wprowadza obowiązek przy- 
sposobienia i w szkołach żeńskich i 
przewiduje przydział oficerów do tych 
szkół, które nie posiadają wykwalifiko- 
wanych nauczycieli gimnastyki. 
Przeprowadzka rządu 
Walenckiego 

Rząd republikański postanowił prze- 


nieść wszystkie ministerstwa z Walen- 
cji do Barcelony, stolicy Katalonii, 
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SZKOŁA ŻYCIA 


Byle handel szedł... 


Wzrastające stale tempo współczes- 
nego życia nie zostaje bez śladu na na- 
szej młodzieży, która zaczyna żyć zbyt 
wcześnie, żyje nerwowo, bez możności 
zastanowienia się nad przejawami ży- 
cia. Wszystko prędko, wszystko gwał 
townie, odbija się to we wszystkich pra 
cach młodzieży. W zakładach rzemie- 
ślniczych skarżą się mistrzowie na ucz- 
ni: Dobrzy z nich chłopcy, powiadają, 
ale nie mają cierpliwości do nauki. 
Coś ich podrywa, coś nie pozwoli spo- 
kojnie usiedzieć na miejscu, coś każe 
im szukać wszędzie sensacji. Nim dzi: 
siejszy uczeń rzemieślniczy wyterminu- 
je, przerzuca się z warsztatu do war- 
sztatu kilka razy, a często, nie skoń- 
czywszy praktyki, zaczyna sam fuszero- 


wać robotę. Robi konkurencję rze- 
mieślnikom wykwalifikowanym, zraża 
klijenta do rzemieślnika, nadto sam 


trwa w wiecznym niezadowoleniu z sie- 
bie i z całego życia. 

I to nie wina młodzieży. Wina cza- 
sów. Czasów, w którym wszystkim się 
spieszy. Trzeba zająć się młodzieżą. 
Ona zrozumie napewno, że tenipo ży- 
cia nie wymaga fuszerki na każdym 
kroku, że rekordy w sporcie nie dadzą 
się przenieść na rekordy w życiu, że 
wytrwałość i chęć dokładnego opano- 
wania jakiegoś działu w życiu — to 


zadatek dobrobytu, powodzenia i ra- 
dości w życiu. 

Ojcowski stosunek mistrza do ucz- 
nia — to echo jedynie dawnej prze: 


szłości. 

Ildeowe ujęcie zawodu i ideowe uję' 
cie roli polskiego rzemiosła, polskiego 
handlu wypełni pustkę w życiu we- 
wnętrznym młodzieży, która za czymś 
tęskni, czegoś pragnie, a zdana wy- 
łącznie na własne siły, boć starsi dość 
mają swoich kłopotów — jak mówi się 


W połowie drogi 


Walenty Skiba przystanął w połowie 


drogi swojego bujnego i jakże uroz- 
maiconego żywota. Był jeszcze nie: 
dawno, jak ów żyd, wieczny tułacz. 


Wszędzie go było pełno. Znało go każ- 
de miasteczko w najbliższej okolicy, 
znały go i miasta dalsze. Był — jak 
to mówią — i do tańca i do różańca. 
Wszędzie wyrósł, gdzie go nie posiano, 
gotów zawsze i do wypitki i do wy. 
bitki. 

Właściwie to nic nie umiał, bo 
czego w życiu nie chciał się uczyć. 
Muzykował trochę po weselach, robił 
amatorskie zdjęcia, skakał na łące ży- 
cia, jak ów konik polny z bajki, a gdy 
go bieda przycisnęła, głodował. 

l tak mu zeszedł spory kawał życia. 

Wesołe figle kawalerskie, zabawy w 
gronie podobnych mu  „obwiesiów”, 
psoty, wyrządzane poważnym obywa- 
telom — wszystko to w zawrotnym 
tempie życia nie pozwalało mu na myśl 
o przyszłości. 

| dopiero w trzecim dziesiątku lat 
coś mu się stało. Dość miał ruchu, 
dość miał swobody, chciałby wreszcie 


ni: 
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Przeczytaj te myśli uwaśnie! 
na Ej > j| zł mk n PY kiikE"| 
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Młodość pod siwym kryć się może włosem, 
Gorącym sercem bić w potrzebach życia, 
Brać się za bary z nienawistnym losem, 
Walczyć z zapałem z siwizny ukrycia. 


* Ło 


* 
Gdy chcesz zwyciężyć, a brak ci 
wytrwania, 
Hartuj swą wolę i wzmacniaj swe siły, 
Walcz z swą słabością od życia zarania— 
— Aż do zwycięstwa—nawet do mogiły 
* 


* * 
Ten, kto Chrystusa sprzedał za groszaki, 
Nie będzie nigdy twoim przyjącielem, 
Bo to żyd, Judasz, znany oszust taki, 
Dla niego złoto — jedynym jest celem. 
lisem a E PJ 


powszechnie — często idzie niewłaści 
wą drogą, na końcu której zmartwie- 
nia, kłopoty i niepowodzenia. 

, Młodzież musi stać się troską naszą. 
Życie nasze musimy skierować do 
spokojnego łożyska wytrwałej pracy. 
opartej na ideale, że wszystko, co ro: 
bimy wzmaga naszą siłę, jeśli robota 
nasza rzetelna jest, jeśli jest chlubnym 
dowodem naszych usiłowań. 


0 zdrowie młodzieży 


Troska o zdrowie, to troska o Dyt 
naszej Ojczyzny, bo tylko zdrowy jest 
zdolny do pracy i do obrony Państwa 
w razie potrzeby. Wychowanie młodzie 
ży, jeśli nim ma być, winno jej zabez- 
pieczyć jak najdalsze możliwości roz 
woju. 

Wychowanie fizyczne młodzieży nie 
jest już co prawda tak zaniedbane i 
po macoszemu traktowane, ale jednak 
postęp jego odbywa się żółwim kro: 
kiem. 

Dzisiaj jeszcze musi się skonstatować, 


osiąść spokojnie, dach mieć swój wła: 
sny nad głową i życie wieść już praw- 
dziwe. 

Bo i takie tęsknoty przychodzą na 
ludzi. 

Rozejrzał się wokoło. Niema nic: ni 
grosza przy duszy, ni żadnych przy- 
jaciół... 

Spojrzał w przeszłość. 

Pustkę dojrzał jedynie. Nic nie zro. 
bił dla siebie, nic dla ludzi. Nigdzie ani 
śladu jego życia. A przecież miał zdro: 
wie, siły, zdolności. 

Prawda, wcześnie został sierotą. 

Prawda, musiał iść w życie o wła- 
snych siłach i poszedł i przeszedł mo- 
że już życia połowę. Ale co zostawił 
na drodze swojego życia. Zbladły jakoś 
obrazy bujnej przeszłości, jakiś nie- 
smak wdarł się do jego myśli, obrzy- 
dzenie jakieś do przeszłości oplotło je- 
go poczucie. 

Pół życia, a może więcej jeszcze mu 
zostało. W szkole życia nauczył się 
wiele, nauczył się i ważnej rzeczy: ży- 
cie przechodzi obojętnie nad tymi, któ 
rzy nie potrafią utrzymać się na jego 
powierzchni, dowiedział się i czegoś 
innego: miniony czas nie wraca, każda 
zmarnowana chwila, każda zmarnowa: 
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że wychowanie umysłowe przytłacza 
ciągle fizyczne. Mimo to na wychowa 
nie fizyczne słyszymy z różnych stron 
słowa oburzenia: „dziś w takich cięż- 
kich czasach wszystko pochłania ten 
głupi sport” itd. 

Czyż godzi się tak mówić? Zle się 
nie dzieje, że wychowanie fizyczne za: 
czyna dochodzić do najwyższych warstw 
bez względu na wiek i stanowisko. 
Wojna otwiera ludziom oczy, gdzie si- 
ła i zdrowie wygrywa. Pojęła to mło: 
dzież, która uczy się dopiero. Odzywa 
się w niej naturalny, wrodzony każde- 
mu z nas popęd do ruchu. Nieświa- 
doma jego owoców — jako przeciw- 
wagi ujarzmianiu jej pedanterią w 
szkole i w domu — przy książkach, 
często w najgorszych warunkach, skwa 
pliwie pochwyciła i up'awia sport. 


Z uznaniem podnieść należy, że nie: 
jeden przynajmniej z ojców zrozumiał 
i rozumie ważność oraz niezbędność 
ruchu takiego. 


Smutne jest jednak, 
jeszcze ludzie, którzy nie 


że dzisiaj są 
zdają sobie 


sprawy z higienicznego i wychowaw: 
czego znaczenia zabaw i gier rucho- 
wych i uważają dzisiejszy ich stan za 


wybujały, oraz, że się je nadmiernie 
stosuje. Różnych dogadywań częstokroć 
wypowiadanych bez głębszego zastano: 
wienia jest moc, wielu nie podoba się 
to, że młodzież rozczytuje się w pi- 
smach sportowych czy interesuje się 
dokładnie losami graczy i drużyn spor- 
towych. 

Co wybierze ojciec lub matka: czy 
woli widywać swego syna grającego w 
karty, bawiącego się na hulankach z 
kolegami, wałęsającego się gdzieś po 
brudnych zakamarkach miejskich, czy 
też wybierze to drugie co się sportem 
nazywa, a korzyść fizyczną i moralną 
mu przynosi. 


na minuta — to zmniejszenie kapitału 
sił, kapitału zdolności, kapitału, z któ- 
rego procentów żyjemy. 

Pół życia... 

Otrząsnął się Walenty. 

Tak dalej być nie może. 

Straciłem już wiele — 
ale jeszcze nie wszystko. 

Jeszcze cała przyszłość przede mną. 

Byle jej nie zmarnować. Chociażby 
pazurami uchwycić pierwszą okazję 
pracy twórczej, potrzebnej, pożytecznej. 

I strzec, i chronić innych, by czasu 
swojego, by młodzieńczych, wiosnia- 
nych i najpiękniejszych w życiu lat nie 
marnowali, jak on, na złud życia po- 
zory. 

Postanowił... wytrwa... zwycięży. 

Bo nic straconego jeszcze, gdy masz 
silną wolę odrodzenia — pomyślał. 
Przeszłość nie wróci, ale uchroni od 
błądów. Pozwoli uniknąć zasadzek, po- 
zwoli odróżnić prawdę od omamień. 

Wyprostował się Skiba. 


pomyślał — 


Z twarzy jego biła moc i stanow- 
czość. 

Zacznie walczyć z przeciwnościami 
życia. Zwycięży. Wykuje dla siebie 


szczęsną przyszłość, bo wiarę ma w 
siebie i mocarną wolę wytrwania. 
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Nowa rozgłośnia radiowa 
w Katowicach 


W Katowicach dokonano poświęce: 
nia nowej rozgłośni radiowej, która u- 
zyskała własny gmach. Aktu poświe- 
cenia dokonał ks. biskup Adamski, or 
dynariusz diecezji śląskiej. 


Krach w Ameryce 
— spisklem kapit listów 


Na innym miejscu piszemy o krachu 
finansowym w Ameryce ofiarą którego 
padło setki tysięcy ludzi, którzy swcje 
oszczędności lokowali w akcjach. 

Twierdzi się powszechnie, że cały 
ten krach był spisklem kapitalistów a 
merykańskich, milionerów i magnatów 
przemysłowych, którzy w ten sposób 
usiłowali zadać cios reformom prezy- 
denta Roosevelta. 

Chcieli wykazać masom, że przez po 
litykę Roosevelta jest coraz gorzej, że 
należy wystąpić przeciw tym reformom, 
które jakoby cały kraj doprowadziły 
do katastrofy. 

Prezydentowi Roosevel'owi udało się 
już opanować panikę, co uważa się za 
sukces prezydenta w walce z kapita 
listami, których ostatnie poczynania 
nazywają amerykańskie sfery politycz: 
ne największym oszustwem XX wieku 
i politycznym i gospodarczym 
ORABEJ CDP > 


SUKNIE, BIELIZNĘ 


WEORDZE ZO Nar KT 1 Ta 


iKonfekcje Damską 


> xe M 


POLECA 
po cenach przystępnych 


nowo otwarta 
chrześcijańska 
firma 


J. PIWNICKA 


ul. P. Marii 46 


Cudze chwalimy swego nie znamy 
sami nie wiemy, że posiadamy 
doskonały pod każdym względem 


JEDWAB DO HAFTU 


INC. 


Żądajcie odtąd wyrobów 
tej tylko marki 


polskiej 
produkcji 
— marki 
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Przybory kościelne 


Obrazy religijne 


do ołtarzy, feretronów i haftów 


Poleca po cenach przystępnych 
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jak: kanony, ampułki, dzwon- 
ki, trybularze i t. p. 


Figury kościelne 


z drzewa, masy i metalu 


firma CZ. NOWICKI 


CZĘSTOCHOWA 7 Kamienic 29 


| WPROWADZAMY NÓWOŚEE ca 05] 


wszyscy w nowych garniturach 


pięknie wykonanych z DOBREGO BIEL- 


MAGAZYN BŁAWATNY 
JERZYCHOLEWICKI i S-k2 


sp. z ogr. odp. 
Częstochowa,l! gaAleja 23 


WARUNKI: 

1) Wybór krawca 
2) WPŁATA 30.— złotych przy wyborze ma- 

teriału u nas. 
3) 3 lub 4 weksle z odpowiednią gwarancją, 

platne co miesiąc. 
Po ustaleniu przez klijenta, 
ma 


SKIEGO MATERIAŁU za cenę 


który krawiec 
wykonać robotę, wszelkie formalności 


| będą załatwione przez nès. 
Do wykonania przyjmujemy również PALTA 
męskie, spodnie sportowe i wizytowe. 


od 120.— do 150.— zł. 
dowolny. 


Przyjmujemy obligacje Pożyczki Inwestycyjnej. 


Czarowiy ton superów na rok 1938 


„CAPELLO, œ „PHILIPS“, m , TELEKUNKEN: 


ich odbiór i sałety demonstruje 


„FADA RADIO“ — Fr. Dyderski 
Częstochowa, II Aleja 18. — Tel 25-89. 


Warunki dogodne! 


Przepowiednie lekkiej zimy 


Obecna pogoda ma potrwać jeszcze 
dłuższy czas twierdzą zawodowi 
przepowiadacze, jak i nasze stacje me. 
teorologiczne. 

Prywatni obserwatorzy twierdzą ró- 
wnież, że tegoroczna zima będzie wy- 
jątkowo ciepła, tak ciepła, jakiej od 
wielu lat nie notowano. 

Przepowiednie swoje opierają na tym, 
że dotąd jeszcze pszczoły nie wypędzi- 
ły z uli trutni, że ptactwo upolowane 
w tym roku jest bardzo chude, że w 
różnych okolicach kraju kwitną po- 
wtórnie drzewa, że, wreszcie, liście na 


drzewach, zwłaszcza na klonach, trzy. 
mają się jeszcze mocno. Będziemy 
mieli okazję sprawdzić, czy „przepo: 


wiadacze” mają rację i to już niedługo 
bo zima za pasem. 

TYB "TEFNIONFZEJWEZOWCZYWIE TAa 
Popierajcie polskich 
kupców i rzemieślników 
i ich warzzfały pracy! 


Podatki we Włoszech 


rosną 


Włoska rada ministrów uchwaliła nad 
zwyczajny 10 procentowy podatek od 
kapitałów wszystkich towarzystw akcyj- 
nych z tym, że podatek ten musi być 
wniesiony ratami do dnia 10 czerwca 
1940 roku. 

Ten podatek ma dać włoskiemu skar- 
bowi 5 miliardów iirów. 

Niezależnie od tego uchwalono pod- 
wyżkę podatków pośrednich, która ma 
przynieść miliard lirów. 

Deficyt włoski wynosi ostatnio 3 i 
pół miliarda lirów, na co wpłynęły m. 


in. wojna w Abisynii i udział Włochów 


w wojnie hiszpańskiej. 

Jeśli władzom skarbowym włoskim 
uda się wycisnąć z obywateli wspom 
niane 6 miliardów lirów, sprawa defi- 
cytu budżetowego przestanie istnieć. 

Zachodzi jedynie wątpliwośc, czy ży: 
cie gospodarcze we Włoszech potrafi 
udźwignąć tak wielkie, nowe obciąże- 
nia podatkowe. 
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